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Małgorzata Łukasiewicz, wybitna tłumaczka i eseistka, wraca raz
jeszcze do lektury trzech najsłynniejszych dzieł Thomasa Manna:
Buddenbrooków, Czarodziejskiej góry i Doktora Faustusa. Uważnie
wnikając w ich niepowtarzalny świat, autorka odkrywa przed nami
tajemnice warsztatu Thomasa Manna i zaszyfrowany w powieściach
wizerunek wielkiego pisarza.

Mann życzy sobie, żebyśmy zaczęli czytanie jeszcze raz od
początku. Czyżby nie ufał naszej muzycznej pamięci, nie wierzył,
że doczytawszy do końca, będziemy z tego wierzchołka umieli
ogarnąć wzrokiem cala przebytą drogę i we właściwym świetle
zobaczyć sens każdego kamyczka, który rzucil nam pod nogi?
A może przeciwnie, w obawie, że sprowokowani do poszukiwania
ukrytych tropów, utoniemy w powodzi rozkwitających bez końca
znaczeń, każe nam wrócić do dzielą i przekonać się, że choć
wyładowane do granic możliwości, mimo wszystko jest zwartą,
zamkniętą całością, z początkiem, środkiem i zakończeniem.
Najbardziej kusi inna interpretacja: Thomas Mann chcial
powiedzieć, że Czarodziejska górą że literatura w ogóle to coś
zupelnie innego niż życie, którego nie da się, dobrnąwszy do końca,
zacząć jeszcze raz od początku.
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